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WSTĘP

Oddalamy się od dwudziestolecia międzywojennego, coraz trudniej nam 
je zrozumieć, coraz łatwiej godzimy się na frazesy i stereotypy, obojętnieje-
my. Poczucie obcości powiększa dystans cywilizacyjny, niewątpliwe osiągnięcia 
II Rzeczpospolitej nie mogły radykalnie odmienić ciemnego obrazu, z czego 
zdawali sobie sprawę współcześni. Eugeniusz Kwiatkowski, minister skarbu 
i wicepremier RP w drugiej połowie lat trzydziestych, pisał w przedmowie do 
albumu Budujemy Polskę: „gdy wyskoczymy na chwilę z książki ilustrującej 
nasz dorobek, ze statystyki charakteryzującej niezbicie nasz wysiłek «podcią-
gania Polski wzwyż» i dotrzemy do chaty chłopskiej, związanej z karłowatym 
gospodarstwem, do mieszkania bezrobotnego na przedmieściach Warszawy 
czy Łodzi, do budżetu domowego małego urzędnika, to cały nasz optymizm 
wyrosły na tle syntezy przekształca się w głęboki pesymizm”1.

A jednocześnie była to epoka kipiąca życiem, obfitująca w talenty artystycz-
ne, w spełnione nadzieje, w fortunne realizacje; czas wielkiego urodzaju i do-
brego zasiewu, z którego owoców literatura polska korzystała przez następne 
półwiecze. Choć nie brak głosów sceptycznych: „Nasze dwudziestolecie – pisał 
Jerzy Stempowski – posiada historię bogatą w malownicze i warte zastanowie-
nia wypadki. Przeraża mnie jednak nędza i poniewierka obywateli Rzplitej tego 
czasu. Gdyby zaproponowano mi nowe życie w skórze robotnika lub chłopa 
dwudziestolecia, wybrałbym śmierć. Mimo przebłysków lekkomyślności styl 
ówczesnego życia był surowy. Usiłuję wyobrazić sobie wystawę pamiątek po 
dwudziestoleciu. Architekturę reprezentowałyby makiety ministerstw, banków 
państwowych, chłodni w Gdyni, osiedla robotniczego na Żoliborzu, domów 
urzędniczych. Wyroby Ładu zdobiłyby ich wnętrza […] Szukając pamiątek 
stricto sensu historycznych, nie umiem wyjść poza żałosny kaszkiet i portki mar-
szałka Piłsudskiego. Weselszą stronę dwudziestolecia reprezentowałyby foto-
grafie półpiętrza Ziemiańskiej, Ipsu z freskiem Topolskiego, Miry Zimińskiej 
i Szopki «Cyrulika Warszawskiego». Patrzę bez żalu, jak szczegóły tego okresu 
ulatniają się powoli z mojej pamięci”2.

1 Józef Radzimiński, Budujemy Polskę, Główna Księgarnia Wojskowa, 
Warszawa 1939.

2 Stempowski, W Turynie, w: Idem, Od Bukaresztu do Lafitów, wybrał, oprac. 
i przedmową opatrzył Andrzej Stanisław Kowalczyk, Wydawnictwo Czarne, 
Wołowiec 2001, s. 472.
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Czesław Miłosz w trosce o prawdę historyczną o dwudziestoleciu ułożył 
całą antologię tekstów z epoki, w przekonaniu, że „tamta Polska nie odpo-
wiadała wcale idealnemu obrazowi, jaki nowe pokolenie może sobie tworzyć. 
Dość było zjawisk budzących przerażenie, litość i gniew”3. 

W okresie PRL-u dzieje polityczne i gospodarcze dwudziestolecia, jego 
osiągnięcia artystyczne stały się przedmiotem propagandowej manipulacji. 
II Rzeczpospolita miała być negatywnym tłem dla Polski Ludowej. Budziło 
to sprzeciw twórców, nawet tych zazwyczaj krytycznie wspominających dwu-
dziestolecie jak Maria Dąbrowska: „Drażni mnie do szaleństwa to załgiwanie 
w prasie na wszystkie stro ny dwudziestolecia Niepodległości. Wszystkie inter-
pretacje wszystkich faktów są fałszywe, pełne złej wiary i złej woli. Tamto 
dwudziestolecie – choć i ja to teraz dopiero wiem – było dopasowywaniem 
się do szan sy, która nastąpiła dopiero po drugiej wojnie światowej – do szansy 
niebycia 17 Republiką Rosji. Gdyby utrzymał się rząd lubelski 1918, gdybyśmy 
nie poszli na Kijów, a potem nie odparli bolszewików pod Warszawą, gdybyśmy 
w pakcie nieagresji zgodzili się na «przemarsz Rosjan przez Polskę» – byliby-
śmy w 1918, w 1920 – a może nawet 1938 czy 1939 – 17 Republiką ZSRR. 
Błędy, któreśmy popełnili, pozwoliły nam dotrwać do sytuacji, gdy powstała 
koncepcja państw satelitów Rosji. A innej alternatywy nie było i chyba nigdy 
nie będzie”4. Trudno wyżej ocenić historyczną rolę dwudziestolecia.

Powrót do dwudziestolecia nie jest dziś tylko gestem historycznoli-
terackim, twórczość tego okresu fascynuje wciąż czytelników i badaczy. 
Odkrywamy w nim tematy i poetyki, które wyrażają zmysł nowoczesności, 
stan ducha jej mieszkańców. Nowe narzędzia badawcze, jakimi dysponujemy, 
pozwalają odsłonić nieoczekiwane aspekty utworów powstałych w latach 
1918–1939. Coraz odleglejsze w czasie, dwudziestolecie staje się nam coraz 
bliższe jako próba rozpoznania i interpretacji nowej kondycji człowieka, 
nowego sensu kultury.

Oddajemy do rąk czytelników tom nowych studiów poświęconych lite-
raturze i kulturze dwudziestolecia. Jedne dotyczą epizodów, inne pragną 
oświetlić rozleglejszy teren, wszystkie składają się na opowieść o pisarzach, 
dziełach i czytelnikach dwóch dekad niepodległości.

A.St.K.
T.W.
A.Z.

3 Miłosz, Wstęp, w: Wyprawa w dwudziestolecie, Wydawnictwo Literackie, 
Kraków 2000, s. 6.

4 Dąbrowska, Dzienniki 1914–1965, pierwsze pełne wydanie w 13 tomach 
pod kierunkiem prof. dr. hab. Tadeusza Drewnowskiego, Polska Akademia Nauk,-
Wydział I Nauk Społecznych, Komitet Nauk o Literaturze, tom XIII 1962–1965, 
Warszawa 2009, s. 259; zapis z 8 listopada1964.


